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CZERWCA 
I W  l.

Rady
DZIENNIK

Najwyteej l
SPOŁECZNO-POLITYCZNY
Rody Ministrów Republiki UtawdH

[. Prunskiene i A. Brazauskas 
udali się do Moskwy

t w  XI r—-«  premier Re- nłctwem Radf Ministrów ZSRR 
  rai i i^ ir i g » «W « »  w  sprawie porozumania się obu LJU.wTl.iPi

H iM ilm - i  )ej zastępca Algir- 
^  fffaw się do

a  roazncnry t  B w w *

krajów.

Rządu Litewskiego—ELTA

■C T.it nrAiOKP flSROPEK ZATRUDNIENIA INFORMUJE

10 tysięcy wakatów
Ẑ uMe x reformą 

m, goepcsŁAą, reorganizacją 
orzedsiębiorstw 

jjracorai- 
Jed-

w przemyje, rolnictwie, 
b r i n o M  Litwy jest lft3 
tysięcy wolnych Jtanowik pn* 
qm PI ■ lilii .i ifc II U l i  ł  OlgHrt- 
ac$e n takm  pniyfmnją pra- 
comdkćm  do pracy sotntwej.

się również osoby 
powoda blokady na

nieopłacainym urłopie. 486 
wolnych stanowisk pracy jesSt 
w  Scieczkusie. Zjednoczenie 
produkcyjne rzemiosł artys­
tycznych i  upominków „Dorwa­
na'1 gątirnrint trykociarki cha­
łupnicze w  Wilnie, Alytusie, 
Lazdijai.

W e wszystkich sprawach za­
trudnienia należy się zwracać 
do ośrodków 1 biur zatrudnię-

(B^TA)

czerwca przewodniczący 
rządu Republiki Estońskiej E. 
Sawisaar spotkał się w  Moskwie 

ministrem spraw wewnętrz­
nych ZSRR członkiem Rady 
Prezydenckiej W . Bakatinem.

Najważniejszym celem p o t­
kania było podpisanie przygoto­
wanej przez rząd Republiki Es­
tońskiej i MSW Z§RR umowy 

prawie przekazania do kom­
petencji Republiki Estonii sied 
MSW Estonii. Na podstawie 
projektu porozumienia Repub­
lika Estońska podejmuje się 
odpowiedzialności za ochronę 
porządku prawnego. MSW ZSRR 

walce z zorganizowa- 
przestępczośdą w  regionie, 
tych przypadkach, gdy nici 

zbrodni wykraczają poza graęi- 
republiki. - Ministerstwo 

zwiądtowe pomoże również w 
kwestiach zaopatrzenia materia-

W rządowej komisji sn ty blok adow ej

Energetyka, przem ysł 
I  h a n d e l
Mokady. Kolejne 

komisji w  n w W e  
dwom kwes- 

Płerwtza bodajże najbor- 
dtiej musowała wszystkich fk  
sprawy wielkiej energetyki. 
Wszak otrzymana w  praeded- 
jdn wiadomość o  wyłączeniu 
jedynego, czynnego reaktora 
IgnąłBaktej Siłowni sbohreno- 
wala ' mieszkańców republiki:
l l u r t i  Państwowa Elektro-
wnU Okręgowa wykorzystała 
nawet zapasy awaryjne mazu- 
ta. C tf  zgasną więc żarówki w 
fiswyih drenach, zatrzymają 
idę trolejbusy. pociągi elelórycz- 
ne, staną wszystkie fabryki?

Na a o jt rit do tego nie do- 
■cko. W  50 dniu blokady do Ii* 
teńjkief PEO zwiększono dosta­
wy gam i sięgają one obecnie 
U  min ta* na dobę. Nawiasem 
■M ąć  nasz wschodni sąsiad o* 
haruję dać jaszcze dodatkowo 
po ijs nip tego bardzo cen­
nego w dobie q ł y " *j paliwa. 
Za swej strony tgnalińacy ener- 
l«y c y  zamierzają w  najbiiż- 
ayćh dniach uruchomić swą

kwestią, jaką rozpat- 
®>o aa posiedzeniu, były sto- 
**dQ pmsniylu i handlu. Jak 
ufcceunikował minister band- 

A. Sinewiczius oraz przewod- 
■fcUcy JitpotrebsojU'
ar* W. PfmfTTTirv*1" ptzemysł 
*^Wkl wywiązał się za ok- 
*w 5 stisstęcy ze wszystkich u- 
anw. W hurtowniach zgroma- 
k ao  nawet wt^ozc zapasy to- 
**6w pr— riylir twych Osiąg- 
■••e to kH^I wstrzymaniu sk- 

wyrobóMr do

perspektywą

przedsiębiorstw ponmy- 
toaiadn programu 

przyszłość, nie 
ustalić swych 

Fmsmynl 
tylko w 

pnc realizuj* sspotizebo- 
HRl taflnoid na towary gce*

podaroo-kulturalne. To zna­
czy, że ją trzeba sprowadzać, 
podpisywać umowy na hurto­
wych targach z  producentami w  
innych państwach i republikach 
związkowych. Jednakże za spro­
wadzone towary należy też 
rozliczać. Czyniono to często­
kroć poprzez wywóz własnej 
produkcji. Ten system czasowo 
uległ dezorganizacji. Nowy J< 
szcze nie działa. Co gorzej, nie 
które przedsiębiorstwa nie 
uczeatnkzyły w  targach i nie 
podpisały umÓW Z hwnritem 
nych republik. Nie wystarwiono 
na targach tak Uczący się to­
war, jak lodówki, odkurzacze, 
sprzęt oświetleniowy itjdJ 
Uszczupli to możliwości handlu 
nabycia na rynkach ZSRR po­
trzebnych dla ludności towarów. 
Nawiasem mówiąc zakomuni­
kowano zgromadzonym, iż w 
najM fcźgżym czasie w  Wilnie 
Kownie otworzą podwoje ride- 
py z polskim obuwiem.

Niepokoi problem ?l | |  
nia mieszkańców w warzywa. 
Jeżeli w  roku ubiegłym w tym 
ckragię w 4 Łlf * <'łl można byk> 
kupić 15 różnych rodzajów wa­
rzyw, to obecnie 2—3. Brakujr 
naj zwykle jszycfa nowalijek. |_

Na posiedzeniu rozpatrzono 
również kwestie pracy przemyj 
słu materiałów budowlanych.

54 dztęń blokady. Komisja 
została poinformowana, iż ener­
getycy z  Ignaliny dotrzymali | 
słowa:.w sobotę w łąaw uot^^B  
tor | jeden generator, w nie* 

uruchomiono drogi. 
Członkowie komisji ■ ■ ■ ■
wali zwiększone dostawy prąl 
du elektrycznego *łerowećj
do j*zadsl$hiorstiw przemysłu]
lekkiego, w  szczególności 
zaopatrzenie odcinków I 
cieniowy eh.

Na posiedzeniu leż rca^pemo-l 
no kwestię zaopatrzenia to m f  
ków w paliwo podczas sprayu 
planów.

Zygmunt WUBSZA,! 
kor. „Kuriera Wileńskiego"!

wykoń*

„M SW powinno nam podlegać"
_  POWIEDZIAŁ E  SAWISAAR PODCZAS SPOTKANIA 

W. BAKATINEM

łowo-technicznego i  emerytal­
nego pracowników MSW repu- 
bliki — fundusze na te potrze­
by będą także przydzielane 
budżetu związkowego.

Minister spraw wewnętrznych 
ZSRR żądał, aby określona 
część MSW Republiki Estońs­
kiej podlegała centrom, aby or­
gany spraw wewnętrznych skła­
dały sprawozdanie Związkowi. 
Zagadnienia te zostały dokład­
nie rozpatrzone i najważniejsze 
pomyślnie rozwiązane. W^JÓl- 
nymi wysiłkami doszliśmy 
do wniosku, że cała sieć MSW 
Republiki Estońskiej powinna 
być przekazana do naszej kom­
petencji i powinna nam podle­
gać, podkreślił przewodniczący 
rządu Republiki Estońskiej Ed­
gar Sawisaar.
*  A . HROW,

„BaRija—ELTA**

Narada koordynacyjna
11 czerwca odbyła- się narada 

kierownictwa Rady. Najwyższej 
Republiki Litewskiej i rządu Re­
publiki. Uczestniczyli w  niej za­
stępcy przewodniczącego Rady 
Najwyższej B. Kuzmidkas, K. 
Motieka, członkowie Prezydium 
Rady Najwyższej, przewodniczą­
cy stałych komisji, wicepremier 
Republiki R, Ozolas, ministrowie.

Uczestnicy narady wymienili 
informację w  sprawie najbliż­
szych planów działalności, poru­

szyli problemy koordynacji pra­
cy,. omówili przygotowanie <’ 
upamiętnienia tragicznych d 
Litwy dat —  15 czerwca 1940 
i 14 czerwca 1941 r.

Narady kierownictwa Rady 
Najwyższej rządu Republiki 
mierzą się zwoływać regularnie, 
co każdy poniedziałek. Na najbli­
ższej naradzie zostaną omówione 
problemy kryteriów rozgraniczę* 
rua funkcji władzy ustawodaw 
czej i wykonawczej.

(ELTA)

Działa drugi blok Ignalińskiej EA
Po dwóch i pół dobach przer­

wy 9 czerwca wieczorem zaczął 
działać drugi blok ignalińskiej 
Elektrowni Atomowej. Obecnie 
pracuje on na pełnych obrotach. 
Ta przymusowa przerwa nas­
tąpiła po włączeniu się automa­
tycznego systemu hamowania 
reaktora.

Ponieważ od 24 maja do 7 
czerwca br. ogólnozwiązkowe 
ministerstwo nie pozwalało elek­
trowni atomowej pracować z

nominalną mocą, więc wielkich 
strat doznali nie tylko użytkow­
nicy, ale też sama siłownia, któ­
ra nie wyprodukowała sporo 
energii elektrycznej. Chociaż 
kierownictwo elektrowni wys­
tosowało do Ministerstwa Boer- 
getykl 1 Przemysłu Atomowego 
ZSRR pismo, w któr/m żąda wy­
równania za przymusowy prze- 
stój jednakże dotychczas n' 
otrzymało odpowiedzi.

• (BLTA)

Z dalekopisu ELTA
SESJA SEJMU 

SAJUDISU

Po tygodniowej przerwie 10 
czerwca w Wilnie nisdal konty­
nuuje obrady pierwsza sesja no­
wej kadencji Sejmu litewskie­
go Sajudisu. Na posiedzeniu za­
kończono formowanie rady Sej­
mu, do której wybrano 32 oso- 
by.

Deputowani do Sejmu omó­
wili dokunenty związane ze 
Zgromadzeniem Bałtyckim, któ- 

odbędzie się 16 czerwca w 
Jnrmale, z  projektami. Podjęto 
rezolucje „O stosunkach mię­
dzy frontami ludowymi Esto­
nii 1 Łotwy oraz litewskiego 
Sajudisu z władzą państwową 
krajów bałtyckich „O  odnowie­
niu traktatów pokojowych z 
1920 roku między Rosją Radzie­
cką 1 państwami bałtyckimi**, 
odezwę do demokratycznych 
ruchów Zwiąricu Radzieckiego i 
Europy, inne dokumenty.

Na sesji omówiono sytuację 
polityczną na Litwie, problemy 
cen, poglądy na samodzielną 
KPL, inne kwestie.

W  posiedzeniu uczestniczył 
przewodniczący Rady Najwyż­
szej Republiki Litewskie) Wy- 
tautas Landsbecgis.

TAM , GDZIE M IESZKAŁA 
BEATRIGZE

WILNO. Odsłonięta U czerwca, 
na domu przy. ul. Wienuolio 12 
tablica pamiątkowa głosi, że w 
latach 1972— 1989 mieszkała tu 
artystka ludowa Litwy Beatricze 
Grincewicziute.

Powszechnie kochana śpie­
waczka, która pomogła aż kil­
ku pokoleniom poznać piękno 
pieśni, odsłoniła naszym dzie­
ciom głębię twórczości wokal­
nej kompozytorów Btewskkh i  
obcych, obdarzona była nie tyl­
ko cudownym głosem, ale też 
rzadkim bogactwem świata we- 
wnętnmego człowieka —  całe 
swe życie przeżyła niczym 
żywe odrodzenie naszego naro­
du. Drzwi domu Beatrkae byty 
szeroko otwarte dla wsŁystfckh. 
Zblerali się tu ludzie sztuki i 
nauki, obcowali ze sobą i nikt 
jak gdyby nie dostrzegał, że 
gospodyni gościnnego domu 
rozpoznaje swych gości tyfco 
według ich głosu. O wspaniałej 
osobowości utalentowanej $pie- 
waczki podczas ceremonii od­
słonięcia tablicy pamiątkowej 
mówili wiceminister kukury i 
oświaty Litwy Wytoutas Gaida- 
mawieżius, przewodniczący Li­
tewskiego Związku Ludzi O- 
demniajych l o Słabym Wzroku 
Juozas Dzłdollkas. inni wielbi­
ciele jej talentu, dawni bliscy 
przyjaciele. Śpiewał chór «Wll- 
nlus". A  nieśmiertelna „Gwiaz­
deczka" Balysa Dwaricnasa — 
nagranie głosu Beatricze, która 
zabrzmiała na początku uroczysto­
ści, jak gdyby Jeszcze raz po­
twierdziła, ie  śpiewaczej na 
zawsze pozostała z  nami.

N o w e  k r o s n a  w A u d e j a s i e
W  Wileńskiej Fabryce

Przędzałnlczp-Tkacfcięi „Aude- 
Jas rozpoczęły się próby no­
wej Unii technologicznej, którą 
zmontowali specjaliści belgijs­
kiej firmy „Michel van do 
Wisie".

Na 10 nowoczesnych kros­
nach włókniarze wileńscy będą 
mogli co roku produkować 300 
tys. metrów gobelinu pluszowe­
go dla pczemyełu meblowego 
republiki.

Dsiś wyroby meblarzy litew­
skich częstokroć wyglądają nie 
gorzej od wieki zestawów zs- 
granicznychi W  dużym stopniu 
tłumaczy się to znakomitymi 
łv^hv»mt obiciowymi, których 
dostarcza fabryka ..Audejas".

N A  ZDJĘCIU: próby nowych 
krosien.

Fot. W. Charta



Czy się usłyszymy nawzajem?
. b.  ttadt Samerządu rejonu

,T^yV^- w SSW-wS « 9  "«"**-
,«ra| BefbbllW UlewiUeJ.

Taka  j e s t  w o l a  
mieszkańców rejonu

Jako pierwszy gł*» £
Brodawski, przewodniczący Rady 
Samorządu rejonu WłMsWego.

KwttUa jest bardzo poważna. 
Dlatego uważam, iż jeśli rzeczy­
wiście chcemy rozwiązać prob­
lem, więc należałoby głąbiej za­
nalizować powstałą tytuację w 
terenie omówić ją *  kierownict. 
wem Republiki, »  następnie roz­
mawiać na ten temat w  Redzie 
Najwyższej. Natomiast o  wiele
łatwiej ■ od TOXU 0dW^OS uch­
wały naszej. sesjL Z punktu wi­
dzenia prawa może byłoby to słu­
szne. ale popełnilibyśmy chyba 
wielki błąd polityczny.

pziśiaj moglibyśmy za przykła­
dem naszych braci przygotować 
solidny pikiet lub wielotysięczny 
wiec z bf**?*?"1 tiO  wolność na­
szą i waszą". Oczywiście, może 
wyglądałoby to efektownie, ale 
chyba nie będziecie mogli przy­
toczyć żadnego przykładu organi. 
zowania przez przedstawicieli na. 
rodowości poWdej jakiejkolwiek 
pikiety, wiecu, demonstracji lid. 
przeciwko Radzie Najwyższej.

przypuszczam, że w  tej sali za- 
wisło pytanie: czego ci Indzie
chcą w  tych rejonach? Pragną 
utworzyć odpowiednią jednostkę 
administracyjno - terytorialną ze 
swym statutem w granicach re­
jonów wileńskiego, solccznlckie. 
go l  częśdwwo trockiego, śwlą- 
ciańskiego 1 zzyrwlnckiego, gdzie 
zwarde mieszkają Polacy. Chy­
ba nie muszę prymitywnie vy ja . 
śnieć, że nie są to ambicje ogra. 
niczonej grupki łudzi I Ich in­
teresy osobiste, że nie Jest tu 
ręka Moskwy, że nie gra się kar-, 
tą polską itd. Czy kierownictwo 
Republiki, parlament, nie rom- 
mieją. że to już nie zabawa dafle. 
dęca, lecz bardzo poważna spra­
wa. Może zaiste zastanowimy się 
nad powyżej wyłtmczoną decyz­
ją, którą podjęły sesje rad apilin. 
kowych. sesje dw5ch .rejonów. 
Zaznaczę, że Jednomyślnie glo­
sowało za tą uchwałą 94 proc 
deputowanych do Rady Samorzą­
du rejonu wileńskiego. Nie była 
tam atmosfera wiecowa. W ier­
ność tej decyzji podtwieidził ta­
kże U Zjazd Deputowanych W i- 
leńszczyzny, w  którym wzięło u- 
dział 213 delegatów.

A  więc zastanówmy się, dłacze- 
■go setki tysięcy ludzi podjęły 
taką decyzję? Uważam, że zanim 
ich oskarżać, trzeba zasiąść przy 
stole, bardzo spokojnie i szcze­
gółowo zanalizować przyczyny. 
Chciałbym poruszyć tylko jeden 
aspekt Dlaczego taka atmosfera 
panuje dzisŁai w  rejonach podwL 
leńskich, skąd uczucie strachu? 
Naprawdę nie dramatyzuję sytua­
cji. Pozwólcie zapytać, czy moż­
na oczekiwać dobrych nastrojów, 
jeże li„ Weźmy chociażby książę. 
ak.ę p t „Wniaus ir  jo  alpyiin- 
kiu £iabuviai* („Tutejsi mieszr 
kańcy Wilna i jego okolic- ). Nie

zwróciłbym na nią uwagł, gdyby 
została wydana tylko przez WtU- 
cenlasa Martinkenasa. Ale jeże. 
•ii tię ukazuje pod sgidą Litews­
kiego Funduszu Kultury, przy­
kro mi jest 4o czytać, Ze wzru­
szeniem wysłuchajmy ostatniej 
konferencji „Sajudisu", gdzie mó­
wiono o wspaniałej nasze) przy­
szłości. Jednak po zapoznaniu się 
z przemówienie A . Medalinskasa, 
którf mówi w imieniu1 całego 
Sejmu Sajudlsu, udziela wywiadu 
dla prasy Polski" znowu robi stę 
nieprzyjemnie, przykro. W  ogóle 
czy* może ktoś obliczyć, jaką 
szkodę Wyrządziły publikacje K. 
Garszwy I P. Gauczasa, które 
systematycznie ukazują się w  pra­
sie. Czy te przykłady mogą pole. 
pszyć atmosferę? Czy to są fonny 
dialogu? Przytoczę jeszcze jedeu 
przykład. Nie ucichła głośna o- 
dezwa 283 przedstawicieli nauki 
1 organizacji społecznych do Ra­
dy Najwyższej z  szerokim prog­
ramem integracji Litwy Południo. 
wo . Wschodniej do życia Re­
publiki, a już się ukazała nowa 
odezwa do Parlamentu. Tym ra­
zem od przedstawicieli naszego 
rejonu. W  odezwie wyraża się 
niezadowolenie, że do Rady Naj­
wyższej wybrano wiernych zwo­
lenników polskiego rejonu naro­

dowościowo terytorialnego, miano­
wicie S. Akanowlcza, B. Toma­
sze wi cza, R. Madejkiańca i S. 
Pieszkę. Ten dokument podpisali; 
w  imieniu Wilińskiego KR KPL 
R; Swiderawicziene, B. Rei la —  
w imieniu rady rejonowej ŜajjUk 
dlsu" 1 R. Klimas s ramienia gru. 
py deputowanych rejonu. Proszą 
oni Radę Najwyższą o  podjęcie 
programu niezwłocznych działań, 
proponują zanalizować I położyć 
kres „prowokacyjnej ** działalno­
ści aktywistów ZPL-u, ustalić 
możliwość bezpośredniego zarżą. 
rtyanja rejonami wileńskim, sole. 
f ^nMcitn i  in. (o ile iozundob — 
..rządy prezydenckie“ ), rozstrzy­
gnąć także kwestię nie udziela­
nia obywatelstwa litewskiego o- 
sobocn, które świadomie działały 
i działają przeciwko państwowo, 
śd Republiki Litewskiej. A  póź­
niej dziwimy się —  Skąd te ko­
rzenie napiętej' sytuacji. Dziwimy 
się, dlaczego jest taki nacisk od 
dołu. Uwierzcie mi, sesji naszego 
rejonu naprawdę nikt specjalnie 
nie organizował. Otrzymaliśmy 6  
tysięcy podpisów żądających 
przeprowadzenia takiej sesji.

W  Republice zaczęła obowią­
zywać ustawa samorządowa. Sły. 
szehśmy, m-ta-, jak w  Palandze 
ładnie uporządkowano swoje 
sprawy, w  Alytusie dotrzymano 
im kroku. Wiemy o  rewolucyj­
nych przemianach kadrowych, 
które nastąpiły w  Radzie Mini­
strów, Ministerstwie Rolnictwa, 
Ministerstwie Oświaty innych. 
Okazało się, że tam to jest moż­
liwe, a w  naszym rejonie nasz

samorząd do takiej rzeczy omy 
nłe dorósł. Na swojej pierwszej 
sesji utworzyliśmy nowy dzieł 
budownictwa i architektury. Ma, 
my bardzo wiele problemów w 
tym zakresie. Wyznaczyiltoy kie­
rownika dziełu, zastępcę zarządza­
jącego rej ona R. Jurkewicztuse. 
Zaproponował on do tej pracy 
kilku ludzL Jednak do nowego 
działu nie > bŁfłll dwaj nasi ar­
chitekci — R. Ruczipakas l  Z. 
PaulicfcaUe, Np i rozpoczęło uą,~ 
Dosłownie podniesiono na nogi 
Radę Najwyższą, pisano różna o. 
dezWy. Gościł u nas deputowany 
do Rady Najwyższej W . Andrlu- 
ksid*. Otrzymaliśmy oficjalny do. 
kumem, który został zaadresowe. 
ny do Rady Najwyższej, do Ra­
dy Ministrów, a dla nas tylko 
odpis. Pisza się pod firmą ,,Zwią­
zek Architektów Litwy”. Nie 
chcę czytać całego wstępu, #le 
jedno zdanie koniecznie muszę 
zacytować: ^Niestety, już nastą­
piło budzące niepokój wydarze­
nie w  samorządzie rejonu wileń­
skiego. Rada Samorządu rejonu 
wileńskiego przez przewodniczą­
cego A- Brodawsklego oświad­
czyła, iż pragnie zwolnić z pra­
cy architekta R. Ruczinskasa. Mi­
nisterstwo Urbanistyki i Budow­
nictwa Litwy, Związek Architek. 
tów Litwy protestują przeciwko 
nltzym nieuzasadnionej decyzji 
samorządu. Świadczą również, że 
kompetencje architekta R. Rućzia. 
skasa, który zajmował stanowisko 
architekta naczelnego rejonu wi­
leńskiego w  ćlągu 15 lat, jego 

. doświadczenie nie budzą zastrze­
żeń".

To pismo z kategoryczną wizą 
do A, Brodawsklego, by ocenił 
powyższą opinię, podpisał A. 
Brazauskas. Ale, szanowni depu­
towani, ani ministrowie, ani A  
Brazauskas, nie zainteresowali się 
zdaniem przewodniczącego rady. 
A  gdyby się dowiedzieli o  15- 
letnim doświadczeniu tego archi, 
tekta z innej strony? A  więc Jak 
może wyrosnąć 5-piętrowy dom 
w  centrum Nlemenczyna bez do­
kumentacji, bez finansowania, 
Jak mogą wyrosnąć osobiste wlL 
le w  stuletnim lesie sosnowym w 
Czarnym Borze, Jak można zbu­
dować całe osiedle Woidaty na-_ 
wet bez planu generalnego? Za*’ 
znaczę, że deputowani apllinkl 
bulwidziskiej nawet żądają * o- 
mówienia pracy architektów na 
ich teranie podczas sesji rejono­
wej. Czy może w stołecznym re­
jonie pomyślnie wykonywać swą 
pracę architekt naczelny, jeżeli 
w  utworzone) obok spółdzielni o* 
trzytnuje za 1989 rok 12j5 tysię­
cy rubli wynagrodzenia? W  nie­
których miesiącach nawet po 2 
tys. rubli. Dodam, że dwukrotnie 
miał już do czynienia z milicją.

Ten przykład podałem nie 
gwoli sensacji. Tutaj zadziałał ko­
lejny raz mit o  rzekomym krzy­
wdzeniu Litwinów w  rejonie wi­
leńskim. Uważam, że w  takich 
sprawach nie powinny decydować

sympatie lub antypatie kfcerownt, 
ka wmorządu, narodgwwk Igb 
przynależność partyjne. Jew są  
dłużne MttofW byty z  (om owi* 
niem naszych kadr w wydziale

V  i
«y

rejonie jeeecze przed 
blokadą gospodarczą ofkatooo 
blokadą kadrową, do aejwyłaae- 
go organu władcy czyft Pazia- 
mantu, a taksa do mnie ntfdy  
nte zwrócił sią z pretensjami, a* 
krzywdzą Litwinów szeregowy 
człowiek, traktorzysta, kierowca, 
dojatfca, Pomyślnie pracują oni z 
ludźmi różnych narodowości 
Zwracali sią właśnie naczelnicy, 
administratorzy. A  więc stąd w y j 
nlka kwasiła; kogo my bronimy? 
Dzisiaj w nassym rejonie mtett- 
ka GS proc Polaków. Notomu* 
w  charnktarze kierowników wszy­
stkich szczebli pracuje kh tylko 
10 proc., Litwinów — 62 proc. 
Ogółem w Instytucjach pracuje 7 
proc. Polaków oraz 76 proc. Lit­
winów, Ponadto proponują wam 
wymienić chociażby Jedno nax- 
w lako Polaka w nowej Radzie 
Ministrów, htb w Mintatejsrwle 
Rolnictwa. Mówię tutaj o rae- 
czach codziennych, o  codzien­
nym życiu. Wejdźcie więc w  mo­
ją skórę, gdy nsctsk Idzie od do. 
hv L Jak wfcŁdde, nte mnlejezy 
— od góry. Może wtedy zrotn- 
mismy, czego ci ludzie pragną.

A  chcą nie lok wiele. Nke bę­
dę ta mówić o  dobrach materieU 
nych, -  o  cukrze, mydle, ani 
tfatystyce, ani liczbach krzywdzą, 
cych. Uważam, że nawet to 
dzisiaj nie Jest sednem rzeczy. 
Nasi wyborcy naprawdę nie wy­
stępują przeciwko suwerenności 
Litwy, przeciwko Litwinom, ich 
wolności. Jesteśmy za demokra­
tyczną, wolną Litwą dla wszyst­
kich, respektujemy prawo naro­
du litewskiego do swobodnego 
samookreślenia *ą» ale uważamyr 
2e takie prawo ma być udzielo­
ne również ludziom narodowości 
polskie] na Wileńszczyźnie. Czę­
sto mówimy o Konstytucji t  rokn 
1938. Jej artykuł 128 głosi, że 
poszczególnym okręgom Litwy 
może być udzielone prawo do 

' autonomicznego porządkowania 
pewnych spraw lokalnych. A  
więc co jest sntykonstytucyjne- 
go w  naszych działaniach?

Szanowni przywódcy Republiki, 
szanowni deputowani do Rady 
Najwyższejl N ie śpieszcie się z 
wyrażeniem kategorycaiego zda. 
ula w  tych kwestiach, Juź pty 
pełniono Sporo błędów, więc nie 
popełniajcie jeszcze jednego. Zro­
zumcie sytuację WUeńszczyzny. 
Już prawie 100 lat je j mieszkań, 
cy  żyją w  napięciu, ?̂ - praktycz­
nie pięciokrotnie w  ciągu tego 
okresu zmieniła się sytuacja. Czy 
ci ludzie zawinili? Kiedy mogą 
oni być spokojni, mieć gwaran­
cję, że o ich loae kolejny ra? 
nie zadecyduje się bez nich sa­
mych? Może wysłuchajmy ich 
spokojnie bez pouczającego to-

* * * •  gropy p et«fiit^£a  M  
j^zyjr,y primim. A  Wige 
pytania, diarcagio w  4 ^  H  
czasu nią była «nf 
śkiej grapy? To 
M rf dzMaj anwieHiy* 
tsżettf encjk Mms 1 
zaudtffo rią pow tarai 
go na IOW unaazkefW/w

Mam wwrĄ ą 'Śxr*\t(A> 
tora snesiąca. Gdykf 
la edpowłeda^ w Z H  
« W a  ziBbtś w  M)
<*<■1* p n m to fm  •  r  ~ _

M M  
oontanji tans siśau J u M  
daek, wtąc Oaułaa Q  
my łysk win wie. 
wodrtrząragw Rady 
k*P«*M>k« iMswrbMa K.

ta kwsaCia pokkae ■ s a t e a d ^ S
» — » ! ■  .ąwrojwe oaowit tUfltgf 

sśy. Nie tyle aiówi^ o P m H S  
* 4  lecz ca traaba sabi jg —  
•uaeja uległa pasa m  

1. Iisam asi riw8^jj|| , 
ta£ o przyjął* m a  %, 
raje—  dwa 
l«sl d k rn o s y sa « \
* * * * ,  *—7  **  m - j t "
M. Gorbaczowa. W  r  i

Utwy pflssa ste le JJ 
pniowoM  f eler y as* 0 seeJŁ j 
przeciwka Aktowi % f f

4 *  ML n

’ ^ 9  Wn

Pienia lMww^rt«j  Hka m  1 
Zwfąaka. ffc r im f*
waesą erlanttcH p o d h W f c e lH<> * - — - --------  7T T

Deputowani chcą wiedzieć
Po tym przemówieniu A . Bro- 

dawskiego dosłownie posypały 
się do niego pytania.

W . P. Pleczkaltis: Wiadomo, że 
stosunki Litwinów 1 Polaków na 
Wileńszczyźnie są skomplikowane, 
mają one swe historyczne korze­
nie. Jak się Wam wydaje, dlacze­
go tam zarówno Litwini Jak i  Po­

lacy są niezadowoleni, a prak­
tycznie odbywa się proges rusy­
fikacji?

A. Brodawski: Mógłbym przy. 
toczyć setki przykładów, gdy 
do niedawna Polak spotyka­
jąc się z  Polakiem bał się 
mówić po polsku. Dopiero 
przed rokiem powstały pler-

J— *6. Csy awata d a, Se y u j  
przywrócile swoją p M a M H  
czy a lsslasm u  w y s i m f c l ^ L  
Związka? To ta m tm em  k a M f l  

A . Brodawsjfib JeAł j g a g a B I  
gkaoweme noazych depm p^jfl 
nych na sesji, najleptej 
ich samych. Jeśli chothi 1 y g f l  
do M  Gorbacsowa* 
powiedzieć, że dla aaa 
keją ta 100 tu  histom, f i j  m  r‘. 
aee iprawy rozstrzygano bas S n  
A  jednak wierzymy, «
Utwy bec rozmów z Pm żM fll 
tern Gorbaczowem stte tpot&b 
kreślić. Dlatego też pragslii3_  
— jaAU będą się toczyć 
wy na tan temat —  aby amMM 
interesy nie były rom ai|j^H  
bez naa.

R. gasfnasklene. Z  Waas^s 
referatu wcale nie ustyszatms la. 
dnej troski o litwmów jr  m 
nte, chociaż Jest oczywMc, 
będąc mniejszością ale a ^ |  i H  
dnych hm 11 kualimów 
w sensie środków l a m M M u  
W  rejonie wUeńakim Polacy 
dat nie stanowią 100 pranat 
Jednak ani w  Waszej f a H s H  
morządu, ani tataj w  B atti l H  
wyższej, Litwini nie au ląsaupp  
przedstawIdelŁ Czy — Ją | H M  
woścl bronić swyck prawi

A . Brodawski: Gdy q h s | H  
my ustawę o mnieJaaDŚdHfl^^^ 
rodowych, jako pterwsnjrj^^^  
driałmn te trzeba kemu nllri a B  
tęj ustawie wprowadać m|ą|H 
iriMn obrony interesów ma|«̂ ssa»̂  
id  narodowych. ProponmNflfH 
ta&i mechanizm. Szkodą, ss B  ; 
on odrzucony. Dzisiaj mamy m H  
najmniej tati m e c h a a f l iY ą H  
nie Jest specjalnie i n m ^ H  
komisja do spraw mniejBol^^H  
rodowych, w k lftą  Skład- w B  
dzą i«vfai^ różnych o a n M H |  
kżórzy mają odpowiednie kempa 
tencje dla roiatrzygaaia «  
kwestii. Jeśli chodzi o wjteo> 
nyrh deputowanydi, wy ssd  i ^  
winmśde myśleć, dlaca^s 
siaj 80 proc. d e m o k n t fO ^ H  
branych dąjntowaaycl 
Polacy.

J. mli tul ifflrnr Jon KB
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Zgromadzenie Bałtyckie: druga runda
Główny cel na drodze od­

rodzenia niepodległości państ­
wowej Łotwy, Utwy i EsŁooil 
*— zwycięstwo na wyborach do 
parlamentów i rad terenowych 
repoUik —  został osiągnięty. 
Oaaacza to, to Pronty  Ludowe 
zrealizowały uchwały pierwsze­
go Zgromadzania Bałtyckiego. 
Od takiego oświadoarda 11 
csenaca w  Rydza napoczęła się 
konferencja prasowa, poświę­
cona II Zgromadzeniu Bałtyckie­
mu, które się odbędzie 16 czer­
wca w  Jurmałe.

Opowiadając ddesmfluuzom 
o pracy przyszłego forum

przedstawiciele PN Łotwy, Sar 
judisu i  FL Estonii stwierdzili, że 
dziś najważniejszą sprawą jest 
rzeczowa rozmowa o  perspek­
tywach współpracy. Zdaniem 
uczestników konferencji praso­
wej, w  trakcie Jej rozwijania 
należy uwzględniać procesy 
demokratyczne w  Związku Ra* 
dzaeckłm, w  krajach Europy 
Wschodniej, bezpieczeństwo 
całej Burcpy. Sądzi Olę, te w  
tych fcprestlach zabiorą głos 
również gośde reprezentujący 
23 delegacje radiów ZSRR i  
krajów Europy.

ISO delegatów z Łotwy, Lit­
wy i Estonii M ntom  omawiać 
współdziałanie organów usta­
wodawczych 1 organów władzy 
w dą*” 1*11 do realnej suweren­
ności państwowej.

Zgromadzenie potrwa jeden 
dzień. Następnie wszyscy ryta- 
ni£ i mieszkańcy Junnały będą 
mogU wziąć odział w  święde 
Jedności Bałtyckiej, które się 
odbędzie wieczorem 16 aeecw- 
ca brzegiem mona.

Jekna KOWALENKO, 
Baltlja—ELTA

Decyzja rządu estońskiego
TAIUNN , 11 cs^wca (Baiti- 

ja— ELTA). Na dzisiejszym po­
siedzeniu rząd Republiki Estoń­
skiej postanowił zlikwidować 
Towarzystwo Rozwijania W ię­
zi Kulturalnych z Estończykami 
za Granicą. Jak powiedział mi­
nister kułtury republiki U  Su­
mer, chociaż Towarzystwo odeg­
rało też pozytywną rolę, ale 
wirt m ymmltawalo się więtismi 
x radzieckimi organami wy­
wiadu. Działalność Towarzyst­
wa ustanie od 1 wnetola br.

J A  zakomunikował ten 
minister, w najbliższym czasie 
mułunto też omówiony prob­
lem likwidacji Gławiltu, komi­
sariatów wojAowydi I Kcm*e-

tn Bezpieczeństwa 
go-

budżetn pańanrowgo H S  
WrŁ Zapewne ®gowc*e •  
iSożade, wbczając oą^t 8 B I  
niesioną s  mkn tddagNga 
niesie około IW  pjfij 
<9ug ptugraan n ą ł n s * ^ f  
procowamego po Kv J J B  
ły wpływy do skaA* 
fa^auaad a « la  apM

sam 1‘miaja obligacjim a g  ~ B B
I la&  dodo*mass f c iw j r  J H  
arwa mogą w ^ k k  ?  S  9  
IL Mimo tnrtw śrt 
na ulw a  o
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A. M m k L  Mogę 
Ąriećt te camptassy dośwfadcn 
nie idu fcA x lega part—wrtu, 
JeM  łudsfe pragnę wyrazić 
Swoją1 vok> i słanie, wyrażają 
j t  Czy moglibyście zmienić to 
sdatief Nie. Ja J6!a> przewodiń- 
a f 7  rtw fct nie młetn 
■ M 6  k i  apfcrii Je£D chodzi 
o konkretne propozycje, to bar- 
t e  chctefcym. aby położono 
kres propagandzie antypniślej, 
ęby się w ą ioa ą t nBaowy dia- 
łag x  zrounksuem ' potrzeb 
tyci ludzi. Jestem głęboko prze­
konany, te o ile dzisiaj paria- 
mwa odMral^ będzie
to błędem poittycmym.

W. Andrtekaltis. Chcę się do- 
«M ria &  dlaczego n w  w  re- 
Janie nadał prowadzi się biuro­
wość w  języka rosyJdJnT 

A. Ikndswslrl. Podczas kołej- 
aq  sesji będziemy ra ^ d ip a ć  
H  ęnw ę . Doskonale roaumie- 
de, te od Rai nie- m fea n *  
■hp«»  wmyakk.1i problemów. 
Qdj6f w  pf ■■wŁadTwen, szyt>- 
d M ^cumowalibyśmy organy
aanątontg

aśę, te na wtorek można byłoby 
praenieść dalszy ciąg omówie­
nia, ate pnga; wowat do te- 
go, aby we idoid: wyibdać  
również nigdzie ale rgrezento- 
wapych Litwinow rejonu wileń­
skiego.

_| Ł  Jankiel ewla. Sądzę, te to 
wn»m byłoby oczynlć w  rejo­
nie, a aa sesji trzeba mówić o 
tyc£  problemach, które w ogó­
le dutyczą większości mieszkań­
ców tego rejonu. Byłoby to 
baołdei racjonalne.

Z. Balctwkz. Uważam za nle- 
eefcwre organizowanie w  Radzie 
Najwyiatej dalszej dyskusji na 
ten torsu*. Utworzyliśmy Tym* 
czaaowę Komikę do spraw Lit­
wy Potafcłtowo-Wsfhndni ej, są 
Ime komisje. Niecbaj wyjaś­
niają wyjeżdżając do terenu, za­
praszając do Rady Najwyższe) 
przedstawicieli różnych ś2  spo­
łecznych. Tym banMej, że już 
podjem y jedną decyzję w  
sprawie rejonu soiecźnickiego, 
w której jest odpowiednie zale­
cenie w sprawie Wfleńszczymy.

aA w dą lady Samorządu rajona 
^rsanffrtenlii było przygotowane 
a m  Bola ZPL NBI Bekirograflł 

iw tem ln  członków kola pro- 
| obrad sesji Bady Najwyższej, 

łych kwestiach wypowiedzieli 
■ r t t i f d k  orientacji 

Wlleńszczyzny. 
bardziej oUddywDle o- 

za tym idzie, podjęć słuszną de> 
fe stoy dyskusję w  tej gwestil w  
l kontynuować ją po omówienia 
■te *  a d r l i l f  parlamentarzystów, 
i Asśora Bata i wyrażamy nadzle-

Materiał do druku przygotowali: 
Robert PIOTROWSKI 

Jadwiga BIELAWSKA,

ego Miał też własną zlemę Bronis- 
lowas. Poprosił więc administ­
racja sowebom „Swirfcał”  ą . 
by mu Ją zwrócono. Proibę u- 
s^ę ln i<n o . Kairyaowl poy . 
dzielono 22 hektary. Ogółem w 
rejonie akty wlseaośd ziem*, 
k k i otrzymało pKłnaSw miesz­
kańców waL

*  Drzewa owocowe w Dukaz- 
jtaaktał Gospodarstwie Sadów* 
niczym zajmują ponad 170 bek*! 
In te, Jest to największy sad 
w raksie tenalłóskJnL Założo- 
„  W0104 p ™ »
rtjnoeso pofcUego 
uczonego HrabnkkłagoJ
Jteo "  nszwane zostało
ndijioTwt auMiMP- Sad otoeso- 
ny Jest tfałą troską,

Nkotoj NIEZAMOWJ 
kor, „Kuriera Wflańddego"

Józef Sasbnowlcz *— od 34 lat wykłada matematykę w szkole 
Średniej nr i w  Podbrodziu. Jest członkiem Zarządu Oddziału 
ZPL w Podbrodziu. trzeszsjącego ponad 700 osób. Patronuje spra­
wom aauki 1 oświaty. Uwala, te w  swej działalności Związek 
praede wszystkim must się opierać na młodzleły. Dlatego tet 
mieszkańcy Podhrodzła — Polacy (50 proc ogółu mieszkańców) 
powinni dołotyć wszelkich starań, aby w  Podbrodziu była oko- 
ta pdab , która mogłaby spełniać również rolę ośrodka kultury 
polskiej.

Fot Z. Markowicz

Siadami naszych publikacji

Pierwsze datki na remont 
s i e d z i b y

„Siedziba na Zawalnej*4 Ł-i— 
'notatce pod. Qóń tytułem (25 

maja ‘  br. mówiliśmy o  lokalu, 
który przydzielony został Zarzą­
dowi Miejskiemu ZPL. Zazna- 
czyiiśmy m. in., że kilkupokojo­
we pomieszczenie, zanim będzie 
mogło służyć swemu przezna­
czeniu, wymaga gruntownego 
remontu. Rzecz zrozumiała — 
wynika kwestia odpowiednich 
finansów. Do jej rozstrzygnięcia 
przynajmniej częściowo może się 
przyczynić każdy, komu nie­
obce są sprawy polskości.

Nie trzeba było długo czekać, 
bo już dosłownie w  następnym 
dniu nadeszła wiadomość od ko- 

ZPL Im. A . Mickiewicza przy 
Wileńskim 7-akfaArie Podzes­
połów Radiowych. Postanowiło 

przeznaczyć pewien procent 
składek członkowskich —  w  su­
mie 300 rb, — na remont sie­
dziby ZM ZPL.

„Zwracam się z apelem do 
wszystkich kół ZPL m. Wilna 
oraz osób prywatnych o  popar­

cie- naszej . inicjatywy w celu 
zgromadzenia funduszów ńa 
remont lokalu przeznaczonego 
dla ZM ZPL. Feliks Konecki, 
prezes koła A . Mickiewicza" » - 

- czytamy w załączonym piśmie.
A  oto nazwiska lanych ofiaro, 

dawców: Teresa1 Smołskiene, Jan 
Janowicz, Jan Kobzon, Jan Dak- 
szewicz, pani Korzeniewska, ro­
dzina Szadziaóców, Czesława Ba. 
tulewiedene, Alina Laurlnawi- 
cziene, Henryk Bordowski. Są 
mieszkańcy Wilna i  okolic pod- 
wileńskich (Zujuny, Zaścianek 1 
in.).

ZM ZPL serdębznie wszystkim 
dziękuje. Ponadto przypomina, 
że  każdy, kto chce przyczynić 
się do odremontowania i  wypo­
sażenia przydzielonej siedziby, 
może się zwracać db skarbnika 
ZM ZPL pana Stanisława Walu- 
klewicza (teł. 40-46-49, po go­
dzinach pracy), ewentualnie do 
sekretarza ZM ZPL pani Janiny 
Gleczewsldej (teł. 77-59-06). 
Można także zgłosić się listow­
nie. Oto adres: 232001 Wilno,
uL Pyllmo 45/2-002, ZM ZPL.

lal. łjrL

Polskie towary na rynek radziecki
W  Moskwie, w sali Biura Rad- 

cy Handlowego odbyły się os. 
tatnio pokazy polskiej konfekcji 
na rok 1991. Kolekcję opracowa­
no z  myślą o rynku radzieckim.

Ze gwymi ofertami wystąpiły 
łódzkie firmy „Confezim “ , „Sal-

tex‘\ „TezUlimpez" oraz war­
szawskie „Polcoter" 1 nowa fir­
ma ,JnezM.

Z  ramienia Kowieńskiej Hur­
towni Odzieży transakcji doko­
nała R. Dauszlene.

D. RYNKEEWICZ

V  W  A. a  JLl
WSZYSCY CHĘTNI STUDIOWANIA 

KIERUNKÓW KULTURALNYCH 
Dotyczy to głównie młodzią- 

ty poUAdeJ. Z inicjatywy De­
partamentu do spraw Narodo­
wości przy Rządzie Republiki 
Litewskiej z udziałem ZPL 
DZISIAJ, 12 CZERWCA O  
GODZ. 17.00 W  INSTYTUCIE 
SOCJOLOGU, FILOZOFII I

PRAWA (W  SALI N A  Ul PIĘ­
TRZE) ORGANIZUJE SIĘ SPOT- 
KANIE POLAKÓW CHĘTNYCH 
PODJĘCIA STUDIÓW O KIE­
RUNKU KULTURALNYM. 

Prosimy ula ominąć okasjil 
Służba informacyjna 

.Kuriera Wileńskiego"

Nasi rodacy w ZSRR

Konferencja Polaków 
w G r o d n i e

Konferencja Grodzieńskiego 
Miejskiego Odd^ału Polskiego 
Stowarzyszenia Kulturaino-Oś- 
wlatowego im A. Mickiewicza 
odbyła się 29 maja w sali Pała. 
cu Kultury Chemików. Udział 
w  mej wzięło ponad 200 dele­
gatów: byli również goście z 
Polski oraz rejonu grodzieńskie- 
80-

Porządek dzienny obejmował 
referat sprawozdawczy prezesa 
zarządu miejskiego, dyskusję 
nad projektem Statutu przysz­
łego Związku Polaków na Bia­
łorusi, który ma być założony 
w  Grodnie w  dniach 1 6 — 17 
czerwca br., zmiany personal­
ne (czę£ck>wo) w  składzie zarzą­
du miejskiego, Uczącego 30 osób, 
oraz wybory delegatów na i 
Zjazd Polaków na Białorusi.

Podstawowe kierunki działal­
ności .Grodzieńskiego Miejskie­
go Oddziału PSKO im. A . Mic­
kiewicza określone są następują­
co: -

1) Dalszy rozwój nauczania 
języka polskiego w szkołach, 
przedszkolach oraz ' innych pla­
cówkach oświatowych.

2) Odrodzenie kuhury rób- 
klej na Białorusi.

3) Zapoznanie się z historią 
M S  ojczystego, zachowanie 
pamięci narodowej o ludziach 
wybitnych, ochrona zabytków.

4  Popularyzacja działalności 
Polaków ; w  Grodnie poptzan 
środki masowego przekazu.

5) Rozwój rtichu młodzieżowe­
go oraz barceotwa.

6) Poparcie utwo 
rzonych przy miejskim oddziale 
stowarzyszeń lekarzy i  pracow­
ników ochrony zdrowia (prze­
wodniczący Wiktor Gotowała), 
nauczycieli szkół i wychowaw­
czyń przedszkoli (przewodni­
cząca Anna Labiedż), przed­
siębiorstwa wytwórczo . gospo­
darczego pod kierownictwem 
Antoniego Pacenko.

Konferencja przyjęła odpo­
wiednią uchwalę. Na początku 
i  po zakończeniu wspólnie od­
śpiewaliśmy „Rotę",

Romuald WILCZEWSKI, 
prezes Grodzieńskiego 

Zarządu Miejskiego PSKO 
Białoruska- SRR

Odrodzenie „Ogniwa"
4 maja -br. w Irkucku odbyło . 

się zebranie grupy inicjatywnej, 
które powołało Polskie Stówa- '  
rzyszenie Kulturalno-Oświato­
we „Ogniwo". Jednoczy 
wokół siebie Polaków z  Syberii 
1 obywateli polskiego pochodzę, 
nia, wszystkich tych, którzy dą­
żą do odrodzenia polskiej kultu­
ry i języka swych przodków.

Tak zwany polsko-litewski 
klub, „Ogniwo" został założony 
w  Irkucku na pr^r^im tego 
stulecia. Jego Inicjatorami byil 
m. in. dwaj znani społeczni 
działacze: Tadeusz Wiszniews­
ki i Stanisław Landy. „Ogniwo” 
powstało w warunkach sytuacji 
rewolucyjnej lat 1905— 1907, 
gdy Polacy i  Litwini zamieszku­
jący Syberię dyskutowali o pro 
hlemach kulturalno-narodowoś- 
ciowęj autonomii 1 założenia

szkół narodowych dla dzieci. M. 
in. w kościele w Irkucku 
proboszcz K. Szwimicki utrzy­
mywał szkołę - przytułek dla o- 
sierodałych polskich drfa*x

„Ogniwo" działało jako swoi­
ste centnan kuiiuralno-oświato. 
we, organizowało wieczory dob­
roczynne, a od 1914 r. miało 
swój teatr.

Stowarzyszenie „Ogniwo." to 
drogie w  Irkucko, po klnhle 
„Wisła", towarzy*
stwo - kulturalno-oświatowe
zrzeszające osoby polskiego po* 
chodzenia. Pierwsze ogólne zeb­
ranie członków 1  sympatyków 
odbyło się 1  czerwca br. o 
godz. 18.00 w Domu Przyjaźni 
w Irkncku.

Izolda NOWOSK3ŁOWA

Jeszcze jeden oddział PSKOU
30 kwietnia br. w  mieście 

Chmielnicki' za{oźx>oo Obwodo­
wy Oddział Polskiego Stowarzy­
szenia Kulturalno-Oświatowego 
na Ukrainie. Jest to drugi, po 
kijowskim, oddział obwodowy 
PSKOU.

—  W  obwodzie chmielnickim 
mieszka 47 tys. Polaków, s 
czego 7 tys, w m. Chmielnicki 
—< mówi zastępca prezesa od­
działu Frandssek MldNSKL 
— Przed wojną w tym m-eścle 
funkcjonowały szkoły polskie. 
Dotąd w  jednym z przedmieść, 
osiedlu Gryczany, zachował się 
budynek byłego Domu Ludowe* 
go. Obecnie Jest rozpatrywana 
kwestia przekazania go dJa po­
trzeb miejscowych Poldków.

Od 7 lat przy obwodowej 
bibliotece działa klub •P izy

jaźńH. Dyrektor biblioteki Stanis­
ława Karwan zabrała 3̂ 5 tys. 
książek w języku polskim Nato. 
miast od września ub. r. w szfco. 
ie nr 20 w  osiedlu Gryczany 
zajęcia fakultatywno z języka 
polskiego prowadzi Julia Sroko­
wa. 27 osób z  klasy 7 poznaje 
podstawy mowy ojczystej.

P-hmU»lntgki Obwodowy Od. 
dział PSKOU powstał w wynfleu 
połączenia oddziałów: gródec­
kiego rejonowego i chmielnic­
kiego miejskiego. Obecne są za­
miary założenia kół PSKOU w 
innych ośrodkach obwodu: La- 
tyczowie. Kamieńcu Podolskim, 
we wsiach Oleszkowcy, Alek* 
sandrówka, Szaróweczka i  in­
nych, w których miesricają 
przeważnie Polacy.

Józel SZOSTAKOWSKI

D z i e ń  Ż a ł o b y  i N a d z i e i
Jnż po raz drugi odbędzie s& 

w  święto. W  zaszłym roku, w 
rocanlcę pierwszych masowych 
deportacji mieszkańców Litwy 
14 czerwca ogłoszono Dniem Ża­
łoby i Nadziel. Dziesiątki przed­
sięwzięć, uroczystości religij­
nych, odpowiednia cprawa, poś­
więcenie odbudowanych Trzech 
Krzyży — wszystko to złoży­
ło 'się na wzniosłe, niezapomnia­
ne przeżycia, upamiętniające tra- 

jakiej ofiarami stały się 
tysiące ludzi z Litwy, w tym P o  

od wielu pokoleń *>■ 
™**2kującydi na je j terenie.

W  tym roku Dzień Żałoby 1 
Nadziei zbiega się z  wielkim i 

twĄtem katolickim —

Bożym Ciałem. Starzy wilnianie 
pamiętają, że przed wojną ldh 
miasto rodzinne w dniu Bożego 
Ciała przybierało nadzwyczaj 
odświętny wystrój: domy zdobiły 
chorągwie, obrazy, kilimy, kwiaty, 
a przez Starówkę zawsze szła 
barwna procesja, zatrzymując 
się przy ołtarzach urządzonych 
na placach przykościelnych.

Organizatorzy tegorocznego 
dnia Żałoby 1 Nadziei wrócili 
więc . do tej pięknej tradycji 
religijnej. W e czwartek (14.VI, 
dzień wolny od pracy) wyruszy 
procek a. Początek weźmie na 
Placu Katedralnym o godz. 12- 
Będzle eię posuwała ulicami Sta­
rówki. Ołtarze urządzone *osla- 
uą przy kościołach św. Teresy,

św. Mikołaja.. Szczególnie prag­
niemy zaakcentować obecność 
ołtarza na skwerze nie opodal 
kościoła św. Jana (róg ut Do­
minikańskiej 1 Uniwersyteckiej). 
Ołtarz tu urządzi kościół św. Du­
cha (pfyłAp>tn|ln>Mti). Odśpiewa­
na przy nim będzie uroczyście 
III Ewangelia. Procesja zakończy 
swój pochód na Placu Katedral­
nym, gdzie także urządzony bę­
dzie ołtarz.

Wśród mnogości przudsłęw^ 
zięć przypomnieć chcemy o 
następujący d i, Otóż w  dniu 13 
czerwca (środa) o godz. 18 nas, 
tąpl uroczystość złożenia kwia­
tów przez zesłańców na torach 
kolejowych dworca w Nowej 
Wllejce. W  Zarządu

Miejskiego ZPL kwiaty złoży 
miejscowy rejonowy oddział 
ZPL Natomiast o godz. 18.30 ZM  
ZPL, miejskie koła ZPL składają 
kwiaty przy niedawno poświę­
conym Krzyżu Psiakom — Zes­
łańcom na cmentarzu w Kalwarii 
Wileńskiej. Do udziału w wymie­
nionych przedsięwzięciach zapra­
szani są wszyscy Polacy.

Skoro jesteśmy przy Kalwarii, 
więc przypominamy wszystkim 
wilnianom, te co wtorek i czwa­
rtek organizowane są piace Spo­
łeczne przy odbudowie Kalwarii 
Wileńskiej. Zbiórką o godz. 18 
przy kaplicy Najświętszej Ma­
rli Panny, ul. Puszyno Kelias (od 
niej zaczynał się ongiś obchód 
Kalwarii). Zapraszani są wszys­
cy, komu droga jest nasra prze­
szłość.

Halina JOTKIAŁŁO
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T e m a t y  z  l i t e r a t u r y  p o l s k i e j  
na egzaminach wstępnych na UW

S P O R T

Rektor Unlworaytotu Wllerttltltoo prof. Jenai Kubjllus
 nie przysłał tematy wypracowali z llteri '

czywitcie, klika z nich) będą podczas
p w n m p i i iliteratury polskiej, które (o* 

r icza • eozaminow wstępnych 
dla młodzieży, która po ukończeń lu nkoły polskiej um iaru  
wstąpić na tę uczelnię w  bieżącym roku.

Podajemy Je:
1. Poezla Jana Kochanowkla* 

ęo a kształtowanie sl« Jfiyka 
polskiego.

2. Obraz bolesnych przeżyć 
Ojca w „Trenach" Jana Kochano­
wski eoo.

3. Umiłowania Ojczyzny w u* 
tworach J. Kochanowskiego

4. Postypowy I patriotyczny 
charakter twórczości J. Kochano- 
wskleoo.

1  „Treny J. Kochanowskleoo 
— szczytowe oe legnięcie liryki 
osobistej epoki polskiego Odro* 
-dzanla.

I, Jan Kochanowski — głoal-

«| utworach J. Kochanowskiego.
8. Rola wychowawcza literatu­

ry wieku Oświecenia.
9. Cechy mądrości ludową) w 

bajkach I. Krasickiego.
10. A. Mickiewicz jako szer­

mierz Idei postępowych.
11 . Patriotyczne Idee w poe­

macie ..Konrad Wallenrod- A. 
Mickiewicza,

12. Problem walki narodowo­
wyzwoleńczej w poemacie „Gra- 
jhfna* A. Mickiewicza.

13. Jakie wartości poezji Ą. 
Mickiewicza decydują o tym, te 
jest ona bliska współczesnemu 
-czytelnikowi.

14. Epokowe znaczenie twór­
czości A. Mickiewicza.

15. Obyczajowość starożytna 
Słowiańszczyzny w „BallaBynl*" 
J. Słowackiego.

16. Echa powstania listopado­
wego w rewolucyjnej liryce J. 
Słowackiego.

17. Władysław Syrokomla — 
twórcaaawęd w poezji połakłę).

18. Poczucie godności narodo­
wej I męstwo Litwinów w powie. 
Acl J. 1. Kraszewskiego „Kuni- 
gaa".

19. Świat arystokracji w „Lal- 
ce* B, Prusa.

20. B. Prus *- pisarz I dzien­
nikarz, świadomy wychowawca 
społeczeństwa. Uzasadnij to tezę. 
opierając alf na znahych cl u- 
tworach plearza.

21. Paralelizm losów Wokul­
skiego I Rzeckiego z „Lalki" B. 
Prusa. .

22. B. Prus Jako krytyczny ob. 
earwator I wychowawca społe­
czeństwa polskiego.

22. Dlaczego Izabela Łęcka 
.Jest „lalką- I lak sobie wyobra­
żam Ideał kobiety współczesnej.

24. Pogląd B. Prusa I 1L Orze. 
szkowej na wychowania dzieci I 
młodziety w oparciu o znane ci 
utwory tych pisarzy.

25. Roalne I fantastyczna po­
stacie „Balladyny" J. Słowackie­
go. . -

26. Rola obrazów przyrody w 
poemacie „Pan Tadeusz" A. Mic­
kiewicza.

27. Kult pracy w powieści E. 
Orzeszkowej „Mad Niemnem".

28. Odzwierciedlenie tycia zle- 
miaństwa I zaścianków w po­
wieści E. Orzeszkowe] „Rad NI*, 
-mem",

29. Problematyka narodowa w 
nowelach H. Sienkiewicza.

20. Człowiek pracy a przyroda 
w powieści Wł. Reymonta, „Chło­
pi".

31. Realistyczne obrazy z t y  
cia wsi polskia) w „Chłopach** 
Wl. Reymonta.

32 „Lalka" B. Prusa lako syn­
teza polskiego pozytywizmu, na­
dziel i rozwiązań opoki.

33. Twórczość M. Konopnickiej 
protestom przeciw ponltenlu go­
dności ludzkie). •

34. Ludzie pracy w utworach 
poetyckich M. Konopnickiej.

35. Krzywda chłopska w utwo­
rach SŁ Żeromskiego.

36 Pojęcie domu I bezdom- 
noścl w powieści SL Żeromskiego 
„Ludzie bezdomni*.

27. Przedstawienie tragedii ty­
cio we] Stanisława Wokulskiego w 
„Lalce" B. Prusa.

38. Powieść „Laika" — u* 
pamlętnlenle piękna I niedoli 
Warszawy.

39. Trzy pokolenia „polskich 
idealistów* w powieści 8. Prusa 
„Lalka".

40. Co sawdzlegzam lekturze 
nowel H. SlenklewiAa I B. Pruea?

41 Funkcje uczonych w spo* 
łeczeftshtwfe w rotwataniech L. 
Kruczkowskiego. Twój sąd nad 
postacią profesora Sonnenbrucha.

42. Bogumił Niechcic Jako kon­
tynuator tradycji Jana Bohatyro* 
wlcza.

43. Patriotyczne treści w wier­
szach Wł. Broniewskiego.

44 Siła I pl«kno poezji Wł. 
Broniewskiego.

45. Serdeczny stosunek do
fMrostego człowieka w poezji J. 

__luwlma.
46. Wychowanie patriotyczne 

— celem twórczości Wł. Bronie­
wskiego.

47. Uzasadnij myśl Wl. Bro­
niewskiego: „Ziemio, która kwi­
tniesz wiosną, owocujesz Jasianlą, 
kocham clą mocno, ziemio".

48. Rola Jana Kochanowskiego 
w kształtowaniu Jytyka polskie­
go.

40. Czy Piotr Cedzyna mota 
być wzorem dla młodzlaty 
współczesnej.

50. Przedstawianie tycia wiel­
kiego miasta na podstawia „LaL 
ki" B Prusa.

61. Echa powstania stycznio­
wego w powieści E. Orzeszko­
wej „Nad Niemnem".

52. Młode pokolenie w powieś, 
cl E. Orzeszkowej „Nad Ntem-

53.* Walka chłopów polskich z 
kolonizacją niemiecką („Placów­
ka" B. Prusak

54. Wartości moralne bohate­
rów opowiadań B. Prusa.

55. Powieść „Lalka* lako od­
zwierciedlenie tycia społeczeńst­
wa polskiego.

56. SL Wokulski — dzieje ty­
cia na tle ówczesnych stosunków 
kapitalistycznych.

57. Ignacy Rzecki — samotn/ 
rzecznik welkl narodowowyzwo­
leńczej.

58. Obraz tycia chłopstwa pol­
skiego we wczesnej twórczości 
H. Sienkiewicza.

59. Demokratyczny charakter 
nowel B. Prusa.

60. Umiłowania ziemi ojczystai 
I swego narodu w twórczości N. 
Sienkiewicza.

61. Patriotyzm znanych cl u- 
tworów M. Konopnlckle|.

62 Wiara w  alty Radu w  twór­
czości M. Konopnickiej.

63. Tragiczna dzieje Polaków- 
emigrantów w twórczości H. Sie* 
nkłewtcza.

64. Powieść Wl. Reymonta 
„Chłopi" — jaskrawym dokumen­
tem epoki. -

65. Wieś Lipca — miniatura 
wsi polskie] (na podstawia „CH|5* 
pów* Wł. Reymonta).

66 Rozdtwięk mlfdzy wzięty­
mi na slabie obowiązkami a 
szczęściom osobistym na podsta­
wie powieści SL Żeromskiego 
„Ludzie bezdomni*.

67. Przedstawienie tycia dzie­
ci nZ piwnicznej Izby" w twór­
czości M. Konopnickiej.

68. Wiara w siły ludu (na pod­
stawie twórczości M. Konopnic­
kiej).

69. Przywiązania chłópa pol­
skiego do ziemi (na podstawia 
powieści Wł Reymonta „Chłgpl**).

70. Poświęcenie „domu* spra­
wie własnego narodu — najwyt- 
sza ofiara bohatara powieści 
„Ludzie bezdomni".

71. Która z wad Polaków po-

04,
niczym, gdy 
Ideą* JN. Czi 

83. Praca li

kasanych w utworach I. Krasi' 
cklego uwatass za aktualno i 
dziś?

72. Elementy ludowe w Bali* 
dach A- Mickiewicza.

73. Co mnie zachwyca w twór. 
części Wł. Oyrokomll.

74. Obraz kultury Litwy, tra­
dycji narodu 1 Języka w pówieś- 
cl JWItoas* JL I. Kraszewskiego.

75. Polska literatura powofen- 
na Jako oskartenle faszyzmu I 
rozrachunek z „epoką pleców".

76. Romantyczna wizja świata 
we wczesnych utworach A. Mi­
ckiewicza.

77. Wł. Broniewski — poeta 
rewólucyjny.-

78. Sprawy narodowe w twór­
czości A. Mickiewicza.

79 — Czar Ojczyzny w/g „Pa­
na Tadeusza* A. Mickiewicza.

80. Motywy romantyczne w 
twórczości A. Mickiewicza.

91. „Literatura — nie lekarz, 
literatura — bói~." (A. Adamo­
wicz).

— I 02. „Działalność ludzka jast 
I ly nie Jest otywlona

Czemyszewskl).
ludzka tworzy cuda. 

W  64. Idee nie sprzeciwiania' ślę 
złu przemocą we współtzesnym 
święcie

85. Demokracja 1 wolność we 
współczesnym społeczeństwie. 
Jak Je rozumiem?

06. Religia w tyciu człowieka 
XX wieku.

67. „Kto nie doświadczył bla­
dy, ton nie zna reHgll" (W. Roza-
n° 3 :  Światło I dania maaowoj 
kultury XX włoku.

B9. Nad ulubioną lekturą.
90 Mój Hat do matki.
01. Hletorla I współczesność.
92. Ziemia czaka na młodo rą-

C*93. Dbając o szczęście Innych*, 
znajdziesz tet swole.

94. „Wartość człowieka — Ja­
go sprawą" (M. Gorki).

BS. Co sądzę o współczesne] 
sztuce.

96 Mukyka w moim tyciu.
97. Humanizm I młłoelerdzle w 

dobie obecno).
9B. Mó| rówieśnik w, teatrze 

kin la.
B9. Wielkie odkrycia naukowe 

XX wieku.
160. Nauka I humanizm,
101. Człowiek | przyroda 

współczesnym świacie.
102. Czym Jest prawda?
109. Sztuka we współczesnej

kulturze.
104. Jestem człowiekiem I nic, 

co ludzkie nie Jest ml obca.
105. Myślę, wlec lestero.
106. Przyszłość Europy. Jak 

Ją widza?
107. Człowiek I postęp nauko- 

wo • techniczny w  XXI Stuleciu.
106. Polityka I moralność. Jak 

rozumiem len wzajemny zwlązpk?
109. „Katdy postęp Jast **aak- 

cyjny, Jeśli „się rujnują" czło­
wiek" (A. Woznlealenakl).

110. Czy motna mówić i  .. . 
ralnym doskonaleniu alę człowie­
ka XX włoku?

111. Kto to Jost człowiek kul­
turalny?

112. Człowiek niczym śwIaL Co 
sądzę o psychologii współczesne­
go człowieka?

113. „Plakno — to tyclo« (N. 
Czemyszewskl).

114. Poezja i proza mego przy. 
szłego zawodu.

115. „Strzet się niezgody, ur 
knlesz szkody* (N. Niekrasow).
• 116. Dobro kształtuje człowie­
ka.

117. Czy łatwo Jast być mło­
dym? Moja myśli o miejscu młó­
dź laty we współczesnym społe­
czeństwie. - ‘v

118. Katdy człowiek — to oso­
bowość.

119. Przyroda nie znosi lel|pi 
watenla

120. Szczęście w  moim pojęciu.

PICRWSZC RIESPOOZIANKI 
czerwca meczem Argentyna

H-90”. Pierwszy __ . . .  _ 
przyniósł pierwszą senafeję. Ob­
rońca tytułu mistrzowskiego dru. 
ttma Argentyny przegrała -— eel. 
[Pierwszą bramkę mistrzostw W 
■  minucie gry zdobył przedsta­
wiciel kontynentu afrykańskiego 

i— O. Bijlk. Mistrzowie świata, 
składzie których grai snako- 

mlty D. Maredona. nie potrafili 
przełamać oporu czarnoskórych 
piłkarzy. Ostatni grat! zresztą 
berdzo brutalnie, za co otrzymali 
dwa czerwone kartoniki.

Piłkarze Argentyny jwoją 
przegraną znacznie zwlęlcanatt 
szansa radzieckich piłkarzy na 
ostateczne zwycięstwu w  grupie 
»B". W pierwszym swoim spot. 
łkaniu drużyna ZSRR młafa żary.

Od redakcji: Jak poinformowano nas w  Komisji ds. Narodo. 
wośdowych Rady Najwyższej Republiki Litewskiej te same te­
maty zaleca się na egzaminach wstępnych również na innych 
wyższych uczelniach Litwy.

Dery dzieciom Wileńszozyzny

Polskie przedszkola dziękują
Brakuje słów, by wyrazić 

wdzięczność tym rodakom w  Pol­
sce, którzy z głębi serca totere- 
sują się tyciem Polaków na Lit­
wie oraz w innych republikach 
na terenie ZSRR. Usiłują w 
ten lub inny sposób dopomóc 
im w  szybszym odrodzeniu. Jed­
ną z form tej pomocy test zao­
patrywanie szkół w  polskie ksią­
żki. Od roku 1968 poprzez 
Związek Polaków na Litwie, po­
przez redakcję byłego „Czerwo­
nego Sztandaru” a obecnie „Ku. 
riera Wileńskiego** lub bezpoś­
rednio do zainteresowanych rót- 
ne instytucje, szkoły, biblioteki, 
osoby prywatne przysyłały z 
Polęki liczne paczki książek

mniej lub więcej używanych a 
częstokroć i całkowicie nowych. 
Były one rozdzielane między 
szkoły miast, miasteczek, wsi 
Wlleószczyzny, częściowo wy­
syłane do innych republik, gdzie 
są skupiska Polaków, jak np. do 
Kazachstanu.

Ostatnio redakcja „Kuriera 
Wileńskiego" otrzymała nader 
cenną przesyłkę z  Warszawy. 
Je] nadawcą jest polski dzienni - 
karz Bogusław Turek, który się 
dowiedział z naszego dziennika 
o zakładaniu w  Litwie polskich 
przedszkoli lub polskich grup. 
Zrozumiał, że dla nowo powsta­
jących placówek niezbędna jest 
literatura fachowa i piękna w

języku ojczystym. Zakupił więc 
za własne pieniądze i przysłał 
do redakcji doskonałą edycję 
„Kalendarz muzyczny w  przed­
szkolu11 autorstwa Urszuli Smo­
czyńskiej-Nachtman. w  przesył­
ce znalazły się tet Inne pozycje. 
Składając ofiarodawcy gorące 
podziękowanie za plęlmy gest, 
za pomysł, za pamięć o małych 
Polakach WDeńszczyaiy, redak­
cja Jednocześnie prosi przedsta­
wicielki przedszkoli, gdzie są pol­
skie grapy zgłaszać się po „Ka­
lendarz muzyczny" oraz inne 
k*iąi«r»ki bezpośrednio 
naszej redakcji, Dom Prasy, XII 
piętro, 1208 pokój, codziennie 
godzinach pracy, oprócz soboty.

Jadwiga PODMOSTKO

Redaktor 
Zbigniew  B ALC E W IC Z

liczyli na lacwó swe. 
clęetwe, łęu taarau - —
Ko I ulegli rywalem — m  

Pterwssym mectam, lik n  tup  
apeoeeet bauam, tok meweSeZ 

I wie ip>tiry |is Włęcky — AjnjHe

w  innych ipifluwlłcli i

KoWmWa ______
młraty Areaehlę — t t ,  |M  _  
iugoatewla — 4rf« grupa X *  -  
Brazylia — k rw ik  — ft|.

WceeraJ na MB reiię w e  Owe 
spotkania: Kostaryka — tNnila  
I Anglia — IrieaRn

Jak śewestą agencja zachea 
nie, anan m radziecki pffkai a B 
Błocfttn pedpiasł kontrakt z gre­
cką drutyną wO liię iae i . p ,  
letni piłkarz będzta w dasi 
dwóck lat M M H M u ja  a swara 
tego zeapelw

P t  Wt I TA98

[ E K R A N Y
UKTUWA — „Wyjtcie amoka* 
o 11. 13, 15. 17, IB, al. 

MOSKWA — I aala — „Baz 
tadnej poszlaki* — o 11̂ *0, 
113.45. 10. 18.15, 2040. Ii aala — 
„Wlęt krwi- — o 1 1 , IŁ  10 (na- 
pisy w Jęz. tet). o 13. 17. BI 
(Mura. na jęz roe.).

PERGACe  „Rodzono dziec­
ko- (2 odc.l — o U . 14. 17.30.

... wm mo. 
lego sukcaeuM — o 14. 10.
Owi—da karate Jacky Osan w 
rtlmla fla rze  mMotet- — 0 18. 
20.15.

WILRIUS — ^Wielki apacer“ 
ode.) —■ a 11.30, 14.15. 17.

9.45.
WlDBOfOYKR _  Kreskówki a- 

marykańskie — p 13. 15.45,
18JKI. ^ Bron eon Lee — mistrz*1 

I— o JO. 15.
WiHGIS — „Wielki spacer” 

[2 odo.) — o 10.30. 13. 10, 10 30,
th  m

Kalendarium
•  Wtorek 112.VI) jast l«a 

dniem flBÓO r, Do kaAca raku 
202 dni.

t  Znak Zodiaku — SUtalęta 
(22.V-21.VI)-

•  Imfentny: Janiny, Onufry
BO.

•  Wschód » łań ta — M l,  »  
chód — 21.5*. OHtgoBf M a  17 
godz. 14 młn.

Litewska StuSBa Hydramataare- 
logiczna przewidują na 12 eaar- 
wca zachmurzania nnlama, bee 
opadów, wiatr północne . naćka- 
dni, umiarkowany,
20—22 stopnie-

W ciągu I _______
dni temperatura w nocy 7 -1 ]  
stopni, w dziad’ 15— 22 stopnie.

21.
LAZDYNAI — ^Rodzona dzie­

cka* O odo.) — o W. 15, 18, BI 
WlDEOSALA — Jbafony <iaxm 

nam ctruK — o 15*30. 17-30. «/#- 
denatcie dni I nocy- , nim pier- 

iy (dk doroatycn) — o 1B.30.
21.30,

TAIKA — „Baz tadnej poszle- 
kk* -  o 13) 15.10. 18^0. 21.30. 
„Biały rower** — o 1740. 15—
17.VI — „Trzeci smok* (dla dcla- 
cf) — o 11.

WIDKOBALA — J ^ m t 007 — 
James Band1*. „Złoty palec* — o
12.30, 1830. „Leczenia psycho­
analizą** — o 18. 23.

AID As — „Idealna zbrodnia* 
■ 10, 21. „Biały rowar* — o 17;
18. 17.YI — o 10, 17. 

DRAUGYSTK — „Baz tadnej
poezlakl* — o 13, 18.30, 18.30.
20.30, „Trantl Vantt** (dla dzlacl) 
^  O 15.

SPAUS — „Prywatny detektyw, 
czyli akcja „Kooperacja** — o 
17, 19, 21; 15— 17.VI — o 13. 15, 
17, 19, 21 

AUSZRA — ^Awaria — córka
Sllnlarza — o 11, 15, 19, 21. ,4- 
aalna zbrodnia* — o 13, 17. 
WlDEOSALA — , Szczęki"

Cześć III — o 11.16. 13.15, 17.15. 
19.15. ^Madonna. Kim Jest U  
dziewczyna?" — o 15.15. 21.15 

PLAHETA — „Awaria — cór­
ka gliniarza** — 12—M5.V1 — o
12.30, 14.20, 18.10, 16, 20 (aeana 
prządł.); 16, 17-YI — o 10.40, 
1(2.30, 14.20, 18.10, 18.20 (przed.). 
W ostatnLm seansie — Jaaoda- 
malina* (dok.). „Hapaść*1 (dok.).

TEWYNE — WlDEOSALA — 
„Przeklęta akarby** — o 12. S. 
Stal łona w Cilmla „Rocky**. nim 
czwarty — o 14, 18. „Szalony 
Max" nim I — o 18, 20.

T E L E W IZ J A
WTOREK. 12 CZERWCA 

PROGRAM REPU BU KARSKI 
18.00 — Pół godziny po lek­

cjach. 18.30 — program aporto­
wy. Podczas przerwy — wiado­
mości {  nowości dnia (w Jęz. 
nos.), — 20.00 — Koncert. 20 35 
— Dobranocka. 21.00 — Panora­
ma. 2135 — Szanujmy słowo. 
31.40 Przed Dniem 2ałoby 1 
Nadztel. TH.TO — Reportat z 
konferencji prasowej. 2350 — 
Wiadomości.

I OGÓLNOZWIĄZKOWY 
17.30 — Przebudować dialogi 

polityczne. 19.W TV serial 
„Szpital na przedmieściu" (Ode. 
18). 20.00 — Czas. 20 40 —

SPORTLOTO 
LOSOWANIE 23 (10.VL1990 Ł )  

6 z 45
4  20, 21, 22, 31,

10.
5 z 36 

16, 10. 3< 36

N. Ceapraga, 31X18 -

II OGOLNOZWlĄZKO«rV 
17M  — Piłkarefcle mlaferSaaB 

wa twlata. M « k  — Korea fBfl 
20.00 — Dobrenocka 30.15 — 
Program Informabylny. 3 L tf — 
Piłkarskie mtotnaetwa M a a  
Holandia — BglpL

TBLBW1ZJA POLAKA 
PROGRAM I 

10.15 — Wiadomości poranae 
10.25 — .^Bluebell* *5) — atrM  
abycz. prod. aog. 10.35 — pro. 
gram cUMa. Talegasata. 10.40 — 
Dla dziad: „TBc-Ttft*. 1706 — 
„Ouml—a (13| — eortoJ ae^i 
prod. USA. 17.30 — T d o a m H
17.45 — PHka nośna. BeUOa — 
Koree PM. 20.00 — Dobranoc. 
30.10 — ..Plns . mSaus* 
gram {nroUcytycaiy. 
Wiadomość*. 21.00 —
Z mkntotrem Jackiem Kuroniem, 
31.15 — JBIuebałl* (5) — eerlaft 
o bycz. prod. aag. 22.10 — JM  
aty o gospodarce. 22.45 — .Te­
lewizje z podziemia* 2330 — 
Wiadomości wieczorna. 33̂ 48 — 
„Leksykon polskiej muzyki rea- 
rywkowel* — J T . 0J36 — F ila  
nożna. Holandia — Egfipt

ŚRODA. 13 CZERWCA 
PROGRAM REPUBLIKARSKI - 
18.00 — Człowiek I ziemia.

18.45 — Wiadomości 18.50 — 
Nowości dnia (w Jes. raaj. 19 BB
—  Puchar Łigt BałtytłśeJ w ro- 
gby. „W M "* (SziouHal) — La- 
ningrsid. 19.20 -  Dla m lM aBM  
przyrody. 19.50 — Wieczór twór­
czy solisty nUiaruMMRI Harodo- 
wej D. SartanakaaB. 30.30 — Da 
branacka. 21.00 — P—lrniama 
21^5 — Pala odrodcsola. 71 OS
— Wiadomości.

I OGÓLMOZW1J^ZKOWV 
1&00 — TV serial j&ittat na

przedmieściu*. (Ode. 17—III
%j00 — Słutba aowoóct TV. 
20.40 — RoEmaUoścL 20.45 —, 
DMogl polityczne. 21.45 — PB- 
IcarsMe mistrzostwa świata. Ar­
gentyna — ZSRR. 3C 00 — S&fl 
ba nowości TV.

II OGÓLNOZWIĄZKOWY 
17.46 — PHkaraiEie nUstranaf

wa śatata. Urugwaj — Btaspeaia. 
20.00 — Dobrenocka. 30.15 — 
Program mformacyjny.

TKLBWBJA POLSKA 
PROGRAM I 

10.16 — Wiadomości porosnę. 
10.25 — ..Nasze dalscl rosBR* — 
flkn fab. prod. węgierakle j
16.35 — Program dnia. T t o ę  
zeta. 16.40 — Dla młodych w  
dzów: Jtiaaeleon*. 17.05 — M  
dzieci: jOoJakT — taiaftajm|
17.30 — Tełeexpreas. 1745 — 
PIBca nośna. Uruc<^l — 
nto. 20.00—  Dobranoc. 20.10 — 
Powrót do Europy. 30̂ 30 — £HS 
dankoścL 31.06 — HBn jW _ » 4 i  
..Z&wstb po 21-aaal*. 5 2  “
Wiadomości wiecaorna. XUS -  
SporL 2SL4S —1 Ra 
Publica*.

R _________M  a g i
redaktora —

U/ileński
A d r e s  r e d a k c j i :  

2 3 2 0 1 9 , BL W i ln o  
aL Kosmonautów 66.

Telefony:

IZ K S L
42-60-63; redakcja 
Ś2-1S-B1; ogłoszeń • 

Druk offsetowy. 1 
karski

Drukarnia M fi llilige 
Łi fti tors twa wydawniczeg
da*

Indeks 67S1B 
Raldad 5BS0B egz. 

Zam. 1382


